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zony 3 o najwyžszego- rozporządzenia: za- 
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troda, Pod lit, 4, i B, przeglad małżeństw ,. 


Droh 
lonini gl i umarłych w Erólestwie Galicyi i Bu- 
„ Toku. wojskowym 1839, w porówna- 
Poprzedniczym 4838. Naco-zwra- 


agę Czytelników naszych.. 
— Z Wi ia, ~ 

gy CEMosg iédnia 
bee tier n > e 
GW unipe, ia r. b., raczył profesorowi teologii: 
i *rsytecje lwowskim , jks. Jakubowi 
temu, nadać najłaskawićj kano- 
ra opróźnioną przy kapitule grec- 

gdku w Przemyślu. 


+ 


z Czechy.. 
nia das, Pragi dnia 2. września. — 

them, roz jęjszego odbył się zwyczajnym spo- 

skiego Pany przez JCKMość dla Królestwa 

Łazę ejm postulatowy , poď kierunkiem. 


w Urgrabi, hrabi Chotka. 
ladomości zagraniczne. 
Corn; ` Hiszpanija. 
ter d 
ktępując, Français z dnia 30. sierpnia zawióra 
bnp ädrytu 'adomości z Hiszpanii : »Wiadomo- 


W postę A niepokojące. Poruszenie, jakie 


tg? najumianp e eila 


į w ministeryjurmn osoba 
ajumiarko yl a 


kowań na ni 

Y Spe uszego reprezentanta, na ni- 
mal pe Ponieważ P- = onzałez nie 
ię zay, ułożo, lenia Królowéj na program po- 
lał więc E pomocy swych przyjaciół, 
ti; żę śęj, JŚĆ do gabinetu. Przykład ten 
'ezpanii są jeszcze mężowie, któ- 


Aajwyższóm postanowieniem: z dnia: 


przemysłowe: Ołomuniec. —. Szczecin. — Hamburg. — Niektóre uwagi 
wełny. — (Dodatck nadzwyczajny.) 


rzy opiniję swoję wyżćj, cenią ,. niźli zaspokoje- 
nie swćj dumy. Ministeryjum ukonstytuowane 
po-odmówieniu pana Gonzal'ez, nie ma żadnćj 
barwy i nikomu. rękojmi nie daje. Najznako- 
mitszy mąż. tćj kombinacyi-, p.. Walenty. Fer- 
raz, minister wojny., jest tylko ministrem na 
rozkaz, Jubo kilkakrotnie podawał się do dymi- 
syi.. Ustawa o <fyuntamientach nie jest jeszcze 
ogłoszona; : obawiają się wzniecić opór ludu, który 
rozpaczą grozi. — Królowa. opuściła Barcelovą 
iudała się do Walencyi, gdzie się poddała pod 
sbronę SFDoanelła. Wiadomo powszechnie, 
że jenerałten przeciwnym jest polityce Es p a r- 
tera i-głośno-przeciw. tójże nieukontentowanie 
swoje oświadczył.. Przypisują Hrólówćj-Rejentce 
najprzewrotniejsze projekty. Sąadza,.że ma chęć 
oświadczyć , iż wszystko, co się- w Barcelonie 
stało, przemocą na nićj. wymuszono i Że ma nie- 
odzowny zamiar powołać znowu dò stóra: rzadu 


ministeryjum, któremu p. Perez de Castro- 


przewodniczył. Espartero przeciwnie uspić 
się nie daje; jest on w porozumienia z naczelni- 
kami partyi liberalnćj iłączy przeto dwie równie 
straszne siły, lad iarmiję. "Twierdzą, że część 
gwardyi narodowćj chce do Madrytu wyprawić, 
by sobie stolicę zabezpieczyć, bez-watpienia dla 
najlepszego Korzystania z wałki, która. przewi- 


duje. Rzeczy taką przybrały postać, Że pewne' 


współzawodnictwo powstaje między. nim: a: Kró- 
lowa, współzawodnictwo, które skończyć się może 
wypędzeniem Rejentki, lub tego męża, którego 
przyjaciele Rejentki jeż dyktatorem mienią. 
»Stoimy na Wulkanie« piszą wszyscy korespon- 
denci z Madrytu. »Lękamy się, ażeby znowu wojna 


* domowa nie wybuchła.ć- 


Moniteur z dnia 31. sierpnia donosi:- »Dnia 
25. sierpnia zaszły niejakie rozruchy wW a- 


lencyi. Gdy część ludności chciała Królowej 
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serenade ‘wyprawić, potworzyły się grupy dla 
przeszkodzenia temu. Rada ministrów zebraw- 
szy się rozstrzygnęła, ażeby serenady nie wy- 
prawiano. Ministrowie Żądali potóm ód Królo- 
wćj upoważnienia do ogłoszenia okolnikiem, Że 
usawa o <lyuntamientach aż do zwołania no- 
wych Kortezów wykonana nie będzie. Królowa 
nie chciała na to przystać. PP. Onis i Ca- 
bello, piórwszy minister spraw zewnętrznych, 
drugi wewnętrznych, podali się przeto do dy- 
misyi.« 

' Ostanie teraźniejszym Hiszpanii, w liście z nad- 
granicy hiszpańskićj pisza pod dniem 28. sierp- 
nia: »W niejakićm oddalenia od Barcelony, na 
wysokości morza, francuzki statek parowy Ton- 
nere i kilka innych okrętów francuzkich, oto- 
czyły okręt, na którym Królowe płynęły i towa- 
rzyszyły mu. Królowe cztćry do pięć dni w Wa- 
lencyi zabawią, dokad poprzedził je _jenerał 
O'Donnell, na czele 14,000 ludzi. Es pa r- 
tero zakłada główna kwatćrę swoję w Martorell, 
Królowa na radzie odbytćj w tém miejscu z mi- 
pistrami i Esparterem zażądała, ażeby ar- 
mija zredukowana została na 80,000 ludzi, na 
siłę zbrojna , którą wtćj chwili za dostateczną 
dla Hiszpanii uważaja; atoli Espartero pod 
pozorem, że sprawy Europy tego wymagaja, 
twierdził, iż numeryczna siłaarmii nie powinna 
mnićj jak 120,000 ludzi wynosić i zdanie to jego 
otrzymało przewagę. Zapewniają, że- Es pa r- 
tero, wsparty stronniciwem aagielskióm , za- 
mierza ile możności jak najprędzećj zrobić się 
współrejentem, W tym celu pochłebia armii 
i utrzymuje w nićj stronników, z których wieln 
przez pomniejszenie wojska mógłby utracić, 
Przeciwnie zaś Królowa-Rejentka, wsparta stron- 
nictwem: francuzkićm , wielka energije w duchu 
rządu umiarkowanego rozwija.« 


Wielka Brytanija ilrlandyja. - 


Globe donosi: »Parowy statek pocztowy Sy- 
rius, zawioął doia 24go sierpnia z Petersburga 
do Londynu zładunkiem i podróżnymi. Kapitan 
opowiadał, że dnia 14go i 15go t. m. oddział 
floty rossyjskićj zarzucił kotwicę w porcie Kron- 
sztadu, dla wykonania naprawy. Syrius płynąc 
do' Kronsztadu „spostrzegł dnia 8go flotę rossyj- 
ską, złożona z 32 żagli, między któremi było 
16 okrętów linijowych.« 

Następujące udzielenie przesłał minister 
spraw zagranicznych baronowiRothschild: 
»Foreign-Office dnia 17. sierpnia. Wice-hrabia 
Palmerston poleca mi donieść WPanu, że 
z depeszy ambasadora angielskiego w Konstanty- 
nopolu pod dniem 21. lipca okazujesię, iż przez 
Porte wytoczone śledztwo z Żydami w Rodzie, 


obwinionymi o zamordowanie greckiego dioda 
skończyło się uwolnieniem Żydów io 4 
Baszy Rodyjskiego, którego dla złego p°% 


wania z posady złożono.e i 
Francyja. w 
Uchwałą królewska , wydaną dnia 24. sieh - 
na raport ministra wojny i po zasiągniepiu # gg 
rady ministrów, otworzono ministrowi Woj?) p, | 
rok administracyjny 1840 kredyt 18,986, Jod“ p 
tak dla polepszenia stanu wojska (co do tu 
i koni), jakotóż na wydatki potrzebne na poa? u 
ryjał z powodu pomnożenia armii. Druga” ke 
ztójże daty, otwiéra również ministrow kows | pi 
na rok administracyjny 1840 kredyt doda rych 
8,386,391 fr., majacych być użytemi na p w | , 
wyższych cen zboża, dodatkowe zam ugód lu 
prochu, powiększone wyżćj obliczenia b T 
ceny Żywności it. p. zyk i 
Moniteur z dnia 30. sierpnia mieści a dich a 
nastepujacy: »Gazety wczorajsze ogłosiły: P. pe | Sy 
augszburskićj Gazety powszechnej, P% i" | Prz 
Francyi dnia 17go upłynionego miesigć pief | na 
memorandum, *) Dokument ten z fran a fe” y 
na niemieckie a z niemieckiego znowu h w? | q 
cuzkie przełożony, nie jest we wszystkie CA i 
zach swoich najściślej oddany. Za od WM jak 
nie ogłosimy nawzajem memorandum ` ph ob 
Na wszelki przypadek podane do wiedzy 5 pét uj” 
néj memorandum zawióra dwa twierdzestć tt | ipi 
ambasador nasz sprostował zaraz, PA see 
kowego udzielono. Piórwsze zasadza SIĘ 4 
że powiedziano, iż powzięie przez eten pil tip 
stwa urządzenie, zdające Wice-Królowt KU to 
i baszalikat d'Akru , wypłynęło z pomy* Nig. diat 
rażonych przez poselstwo francuzkie- „| Krą 
ani p. Guizot, ani gabinet z dpia MAC de daję 
nie wyrażali podobnych pomysłów. Er ad tani 
kumenty dowodzą , że gabinet franco>" gy | da 7 
wniejszych czasach nic podobnego ad po dag 
ani przyjmował. — Drugie twierdzeD! u Lig 
na tém, Że powiedziano , iż Francyj? Eis JEZ 
nemi oświadczeniami swojemi upo" "yy, Pi by 3 
tego mniemania, że w Zadaym przyp zeci i} ie p 
wziętym przez mocarstwa środkom b dobl Prey 
się nie będzie. Twierdzenie to niej ape AEC 
ném; ambasador nasz natychmiast je”? P | ty F 


Nigdy w Żadnym czasie nie wyrzeK8 R „gg 
cyja wolności działania.‘ 4 śl 287 ok 
Powyższe pismo z dnia 31. sierp otf5) żę: 
» Wiadomości , jakie rząd z Alexandre" poc gi 
donoszą, że Wice-Hról Egiptu Da D poleć” 
uczynione mu przez Ryfaat Bej? 


*) Obacz numer 304. „Gazety” neszeje 


RABS 


TEAR t trutt 


—--A68 a 


7, ppe 
h okigj Porty, odmowną dał odpowiedż; o- 
Bee że przemoc przemocą fer 
Die dopuści, *) bynajmnićj Żadnój się zaczćpki 
Wiad nelórz państwa, prezydent sądu parów, Zza- 
buloński, tychże, iż po instrukcyi o zamachu 
Wrześn; m zd. 6. sierpnia , sprawozdanie d. 15. 
ie "p nastapić może. Sąd parów niezwłocz- 
oko śm zawyrokuje o właściwości, a jeżeli 
Czności pozwola i o samém zaskarzenia. 

Publie, 028, teść pana Thiersa, oświadcza 
dawania ie pod słowem honoru, Że od czasu mia- 
tn dy y "Olego głównym poborcą departamen- 

rd, ani wprost ani ubocznie, ani sam 
hogg zPółce z innymi, ani dla siebie ani dla 
bieldzie 8°? nie miał Żadnój czynności na 
tiajarszałkka Bourmont, który w departa- 
im: © Eury iLigiery za wyborcę chciał się za- 
ak , oBłosił rząd, za przyjęcie dowództwa woj” 
lie „BO (w służbie Dom Miguela) , do czego 
się o potrzebne prawne pozwolenie, 
o prawo obywatelstwa francuzkiego. 
hrabia Karol Bourmo nt, w liście 
Na się 2, tdo dzieńników francuzkich, uska- 


tiw Me rabiemu d'O u fro y, walczącemu prze- 
s medowi Alemu między gorala- 
h tabi, oznajmił rząd francuzki, podobnie 
Obywatel au Bourmont, że traci charakter 
> JES du francuzkieg», ponieważ bez pozwole- 
Wice. d k; wstapił w obcą służbę wojskowa. 
sayrni ia dOnfroy przebywa obecnie w 
any dka * kąd pisze pod d. 8. sierpnia: Od 
1 3ye a mnie naczelnym wodzem powstań- 
Gi ich, byłem ciągle przeciw Egipcyja- 

ń S i gdyby zdrada nie była wstrzymała 
dl; TAMI miasto zwyciężonych bylibyśmy 
tp BÓrY | $> cdi. Druzowie zdradzili nas iwy- 
gu na czajsku Solimana Baszy, stanawszy 
dle go; tego wojska, lubo armija M e h m e- 
nu Ez i tak pięćdziesiąt przeciw je- 
w laronici K Gdym na okręt wsiadał jedy- 
b, Waleczę; ‘essruanu broń złożyli. Moićj są 
V maj = niŻ inni Maronici, lecz co do licz- 
ba "atpię wee) wpływu, tak iż bycajmnićj 
Mailade cA reszta ludności pójdzie za ich 
t, Śrego = „zeciwnie obwód góraki Trypolis, 
A s, anig przybywam, ciągle się trzy- 
ra stawiać będzie opór, gdyż 
> Baściłar Mutuałowie są bardzo wa- 
a i 38 em Trypolis dla udania się do 
"ania się tamże o źródła pomocy, 


użćj j 
ię ackają y 


Obae 
2 Nr 
F. 107. „Gazety naszej. 


na których mi zbywa do prowadzenia dalszćj 
wyprawy.« 

Według dzieńnika strazburskiego E/zasanin, 
nadejść miała dnia 29g6 sierpnia zupełnie pe- 
wna wiadomość, o nastąpić mającćj mobilizacyi 
gwardyi narodowćj. 


Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy d. 7. września, — 


Gazeta Poranna donosi: „Dzień onegdajszy zo- 
stanie długo w pamięci Warszawian ; kronika 
tego miasta zapisze jego uroczyste wspomnienia 
na najpiękniejszćj karcie. Spełniły się Życzenia 
nasze; Warszawa miała szczęście dwa razy w tym 
roku cieszyć się obecnością w jéj murach Panu- 
jącój Rodziny. Tym razem radość powszech- 
na pomnożona została na widok Msiężniczki, 
która Cesarzewicz Następca za przeszłą To- 
Warzyskę Życia wybrał, a którą NN. Rodzice Je- 
go, w rodzicielskićm uściśnieniu za czwartą Córę 
przyjęli. Już od dni kilku wieść o wjeździe 
Najjaśniejszćj Cesarzowej, Narze- 
czonćj Cesarzewicza i wielkiej 
Księżniczki Olgi krążyła po tutejszóm 
mieście, napełniała serce pragnieniem urzeczy- 
wistnienia nadziei, wzbudzała uczucia radości i 
tę niecierpliwość , która towarzyszy każdemu o- 
czekiwaniu pożądanego szcześcia. Zablysła na- 
reszcie jutrzenka dnia pożądanego, jasne, wolne 
od chmur Niebo, zwiastowało najpiekniejsza po- 
godę. Już od świtu tłumy mieszkańców wszel- 
kiego wieku i płci, albo raczój całe miasto, 
jakby jedna rodzina ożywiona jednakióm uczu- 
ciem uwielbienia i przywiązania, w światecznych 
szatach wyszło ogladać oblicze swego Najjaśniej- 
szego Pana, Ojca i Dobroczyńcy, tudzież Najja- 
śniejszćj Rodziny. Napełnialy się wszystkie u- 
lice miasta, przez które orszak miał przechodzić; 
w domach pootwierano ganki i okna, ozdobiono 
je kobiercami , kwiatami i kosztownemi mate- 
ryjami. O 12tćj, linija wojska wyciaguięta zo- 
stała od Odolan aż do samych Łazienek (półto- 
rćj mili drogi), artyleryja, pułki konne i piecho- 
ta, z muzyką na czele kaźdego oddziału, uszy- 
kowały się we trzy rzędy w najdoskonalszym i 
najpiękniejszym porządku. O 4szćj, wszystko 
już było w pogotowiu i oczekiwaniu. N. lani 
wracając od wód zagranicznych , przybyła oneg- 
daj wieczorem do Łowicza, w towarzystwie Wiel- 
kiego Księcia Cesarzewicza. W drodze spotkał 
N..Cesarzowę Jejmość, N. Pan, przybyły niespo- 
dzianie do Warszawy. Na granicy gubernii ma- 
zowiechićj przyjmowali dostojnych Podróżnych 
w Jiłodawie: jenerał.adj. Rautenstrau ch, 
jako Baczelnik wojenny gubernii, i hrabia Fr. 
Potocki, czł, r. S. gubernator cyw. mazowiecki. 
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Wczoraj rano NN. Państwo udali się w dalszą 
podróż do Warszawy. O 1szćj z południa, Isia- 
zę Namiestnik , jenerałowie, adjatanci JCHMości 
i Sztab, oczekiwali na NN. Państwo w Odola- 
mach. N. Pan w tém miejscu objał dowództwo 
nad całóm wojskiem, i oddał raport N. Pani. 
Z tego miejsca wyruszył cały orszak. Rozpoczął 
szwadron żandarmów konno, a w odstępie szwa- 
dron pułku ułanów .JCW. Wielkiego Księcia Ce- 
sarzewicza poprzedzający pojazdy dworskie. N a j- 
jaśniejsza Pani mająca po lewym boku 
JKW. Księżniczkę Maryja Hes ko- Dar m- 
sztadzka i Nadreńska a przeciw siebie 
JCWW. księżniczkę Olgę. jechała w .powozie 
poczwórnym baldakinem nakrytym. N. Pan 
i W. Książę Cesarzewicz w mundurze puł- 
ku ułanów 'imienia -swego, towarzyszyli konno 
po obu -stronach powozu., N. Pan po prawćj, 
a JCW. po lewćj stronie. Feldmarszałek Ks i a- 
że Warszawski, jako główno-dowodzący 
całóm wojskiem, za N. Panem jechał z bu- 
ławą marszałkowska w ręku, a liczny -orszak je- 
nerałów i Sztab, postępował za Cesarstwem 
Jchmość. W uastępnych odkrytych powozach 
mieściły się Damy z orszaku N. Pani. Szwa- 
dron pułku ułanów J.C. W- Księcia Na- 
stępcy i żandarmów, kończyły orszak, za któ- 
rym zdażały masy ludu. Przed rogatkami Wol- 
skiemi przestrzeń tego przedmieścia zasłana byla 
kwiatami z ogrodu Oh ma. Orszak postępował 
przez ulice: Chłodna, Elektoralna, Senatorska, 
plac Zygmunta, Hrakowskie - Przedmieście, 
Nowy Swiat i Alee.Bełwederskie. W czasie prze- 
jazdu rozstawione pułki oddawały honory wój- 
skowe, muzyka brzmiała wraz z działami cy- 
tadelli przy dźwięku dzwonów wszystkich świa- 
tyń. Lud w uniesieniu szczórćj i serdecznćj ra- 
dości okrzykami swemi  zagłuszał nieustanne 
hurra wojska. Przed kościołem Śgo Krzyża wy- 
stapiło duchowieństwo rzymsko-katolickie. Dwóch 
jksks. biskupów: Pawłowski i Chmielew- 
ski w infułach z pastorałami stanęli na czele 
iegóż duchowieństwa, mając obok siebie prała- 
tów i kanoników metropolitalnych, którzy wystą- 
pili w wielkich swych ubiorach. N. Pan w 
przejeździe zatrzymał się przed tymże kościo- 
łem, i znakiem Krzyża Ś. oddał cześć Naj wy ź- 
szemu. Po przejeździe Najmiłościwszego P ań- 
stwa, wszystko duchowieństwo wróciło do ko- 
ścioła, a jks. biskup płocki zaiotonował Te 
Deum; ten hymn zakończyła modlitwa do Boga, 
za szczęśliwe przybycie N. Osób. Sieroty od 5go 
Hazimiórza, wychowane ze szczodrobliwości- do- 
broczynnego Ojca i Opiekuna, uszykowane były 
u stóp wschodów missyjonarakiego kościoła , i 
z wesołością wieku dziecinnego sypały kwiaty na 


szczegóły twierdzić można, 
"stkich Klasach ludu radość , 


ulicę. Dzieci instytutu głuchoniemych 1072 
mniałych, przejęte uczuciem najgłębszego p 
nowania i najczulszćj wdzięczności, stoją€ p" v 
domem na przytułek i wychów dla nich Pio 
znaczonym , wznosiły migami i głosem të eń 
„dły: »Boże błogosław Najjaśniejszemu Mo 
ukochanemu Ojcu ludów, wraz z Jego “iwo 
śniejsza Rodzina. Boże nagradzaj dobrodziej"; 
opieki nad nami pożadana szczęśliwością: Ypo 
«iu i na wieki. Na tarasach drogi ogro rdh 
tanicznego zgromadzeni byli uczniowie "wy. 
gimnazyjów i cztórech szkół obwodowych g 
szawskich. Jch C.M ości wysiedli w pa y. a 
zienkowskim ; u podwoi oczekiwał Dw żeń 
NN. Państwo przyjmowani byli z Hey ge 
Śtym przez najprzew. Antoniego biskap^ ige 
szawskiego grecko-rossyjskiego , który ich olo” 
prowadził do przygotowanćj w jednym sió 
nów kaplicy. Po odprawionćm nabozeni gm 
NN. Państwo, poprzedzeni kamerju® dr 
szambelanami, mistrzem obrzędów a otocze que” 
mami i pannami honorowemi, raczył jo” 
chodzie do swoich prywatnych pokoi, POZY) 
wać hołd uszanowania, od zgromadzony PJ 
łonach dygnitarzy rossyjskich , członków ję 
Stanu i rady administracyjnćj Królestwa" „ko 
go, oraz prezesów i dyrektorów wydział 
misyjach rządowych , niemnićj dystyD€ saig v 
dam tutejszych, które dnia tego przywó pat 
biory rossyjskie. Od chwili przybycia “5 sjeo“ 
stwa aż do nocy lud mnogi napełnia! ™ le © 
Gdy się zmierzchło, cąłe miasto wp gh 
świetlono. W wielu miejscach jaśnie Y, kié" 
N. Rodziny. Tak zakończył się dzie! ' M 
rego pamięć w sercu każdego wyryta» d odë 
Życiu całego narodu, godna wapowawak pa 
głćj potomności. Trudno wynaleźć sl ra w 
rażenie tyle rozrzewniajacego i rozma! ie J, 
doku, ale przypominając sobie wazy wÍ 
Że tutaj YF ry 
oczekiwanie, 4 
wiązanie, miłość , wszystko było wspo o ye 
dy bowiem mógł wyrzec: widziałem Rodi”? 


narchę, widziałem Najjeśniejszą Jego 
Turcyja. i 7 p” 
— Z Konstantynopola d. 26. sierp 3 i, 
. a 1 
Według doniesień z Alexandryi PQ „, Bei 
m., posłannik Wysokićj Porty » R 4 oka, 
i Ałexandryi d. 11. t- me to 
zawinął do esant WAŻ Bahri, w Wó mi? o 


statku parowego ag š 
ście kiosk Wielkorzadzey Egiptu WY” wygra gd” 
za pomieszkanie przez Cza8 trwania i 
ny. Mehmed Ali pań 
44. wieczorem z wycieczk! prz E 
dawno do Mehulet-el-Kebir (w Delci; * 
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16, ; ; 
kó Przyjmował musteszara Ryfaat Beja, 


"y W mianćj z nim z godzinę trwającćj roz- 
w” Wywiazał się z poleceń Sultana Jmci. 
nię med Ali powziąwszy je oświadczył, Że 

Podobna mu poddać się żądaniom, oznaj- 
Pata mu na zasadzie konwencyi z dnia 45. 
Ma » lecz nie dał jeszcze pewnćj i stanowczćj 
san (Porównaj powyższy artykuł z Fran- 
zarzy j ; nBielski okręt linijowy Bellerophon 
az kotwicę d. 14. na przeciw pałacu Meh- 
Alex a Alego, a wkrótce `potém stanęły pod 

Sandryją cztóry inne angielskie okręty linijowe. 
ała b « eskadra, pod dowództwem kontr-admi- 
do R eg Bandiery, d. 16. t. m. ódpłynęła 
Gia, li, dla udania się do Alexandryi, a z tam- 
admi u wybrzeżom syryjskim. Król. angielski 
ściu i Stopford opuścił d. 49. t. m. z sze- 
Pójści, 'ręłami livijowemi zatokę Mityleny, dla 
W ia tymże kierunkiem, a potóm łacznie 
br pielske-quatryjacka flota popłynienia ku wy- 

om. Bajrutu. 
dwóch p turecka złożona z okrętu linijowego , 
m; „, Pat i dwóch korwet, wraz z 25 okrę- 
ię z Przewozowemi , pa których 6000 wojska 
najduje , odpłynęła d. 20. t. m. na Archi- 


R Wysadzone. 
m, Ra J zyjusz miał zaszczyt d. 24. t. 
Tagan Vem mu przez Sultana w pąłacu Czy- 
Mości jp osłochaniu , wręczyć Jego Sułtańskiej 
m” odpowiedny Cesarza Austryi na zawia- 
Mewy list Sultana o narodzeniu się Sultanki 
Wiec i €, wraz z odpowiedzia Związku nie- 
zyj 0 nalist, którym Soltan Abdul Med- 
nių, p łósł temuż o swóm na tron wstapie- 
tén: "2Y sposobności téj c. k. kapitanowi od 


In én 
by Miody Alfredowi Henikstein, dano ozdo- 


crPnia donosi z Alexandryi pod dniem 
e »Calą noc z dnia 40go b. m. 
Pokład o transport amunicyi wojeonéj na 
Wiądomił Etu admiralskiego, który o tém za- 
Ocię a egipskie, z obawy aby osada 
Przyj, m eckiéj nie powstała. — Dnia 11go 
Poklady; P statek parowy otomanski, mający na 
> ; taat Beja i kilku posłanników 
dnią [4-5 mierzonych , które konwencyję 
"pca podpisały. — Dnia 12. zawi- 


i żd.ą 


Mar i 
tychyctkie BRM o Baszy nadzwyczajne poselstwo. 


głęj, 
„SPoltą tą 


8 
80 dh 


ychać, że wojskoto ma być w Cyprze. 


cuzki statek parowy Lavoisier, wysłany ze Smyr- 
ny z depeszami dla pana Cochelet, którego 
komandorem krzyża legii honorowój mianowa- 
no. PP. Jules Pastré i Henricy życzyli 
jeneralnemu konzulowi szczęścia do tego prze- 
zeń tak dobrze zasłużonego wyszczególnienia. — 
Złożenie z urzędu pana Bourée, francuzkiego 
konzula w Bajrucie, który na tym samym stat- 
ku przybył, sprawiło ta wrażenie. Pana Des- 
meloizes mianowano jego następcą, a panu 
Cochelet posłano rozkaz, by jak najspiesz- 
nićj o instalacyję nowego reprezentanta Fran- 
cyi w Bajrucie się postarał. — Z dragićj strony 
rossyjski konzul jeneralny oświadczył swoim 
ziomkom, aby się mieli w pogotowiu na pićrw- 
szy dany znak do odpłynienia; w równym także 
czasie jeneraloy konzul angielski rozkazał panu 
Ear kins zwołać ziomków swoich i oświadczył im 
imieniem konzula na piśmie, aby się mieli na 
baczności i zajęli się zebraniem swych pieniędzy, 
by Ąlexandryję na pićrwszy dany znak opuścić 
mogli. — Dnia 13. zawinęła tu z Bajrutu przy- 
bywająca francuzka korweta Za Diligente, wysa- 
dziwszy na wyspę Cypru hrabiego Chezelles 
i wieehrabiego d*”Onfroy, którzy w ostatnićm 
powstania syryjskićm znaczną rolę grali. W kil- 
ka chwil poźnićj przybyła egipska korweta, ma- 
jaca na swym pokładzie cztćrdziestu i trzech 
najcelniejszych naczelników goralskich. Tych 
nieszczęśliwych odwieziono natychmiast do Kai- 
ru; jedni z nich pokutować będa zato, że śmieli 
stawić opór ciemięztwu, drudzy zaś za odstapie- 
nie świetćj sprawy, dla którćj Arabowie broń 
podnieśli. — Doia 14. zrana zarzucił kotwicę 
przed pałacem Mehmeda' Alego linijowy o- 
kret Bellerophon. Przybycie tego okrętu, za 
którym zaraz przypłynęły czićry inne okręty li- 
nijowe, majace takaż same banderę, sprawiło 
na muzułmańskićj ludności w Alexandryi i na 
załodze tego miasta niewymowne wrażenie. — 
Dnia 14. wieczorem Mehmed Ali powrócił 
do Alexandryi. — Dnia 15. pięciu kapitanów 
okrętów linijowych i trzech kapitanów fregat 
floty tureckićj napisało do Mustafy Baszy, 
wekila wielkiego admirała Saidy Baszy list, 
w którym mu oznajmaja, iż dowiedziawszy się 
od Rifaata Beja, że po między Sułtavem a 
Mehmedem Alim przyjdzie do wojny, jeżeli 
się ten ostatni w krótkim czasie do rozkazów 
Porty nie skłoni, przeto postanowili nie słuchać 
żadnych innych rozkazów , jak tylko swego pra- 
wego monarchy i zadaja, aby ich z oddziałów 
floty otomańskićj zupełnie wykreślono , na przy- 
padek, gdyby jéj użyć chciano do popierania 
sprawy, która nigdy ich sprawa być nie może. 
— Mustafa Basza zawiadomił natychmiast 
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o tém żądania Mehmeda Alego, który buu- 
towników uwięzić i do Abukiru odesłać rozka- 
zał. Bóg raczy wiedzićć, jakie okrucieństwo ich 
za to czeka | Cóż czeka innych dwunastu oficórów 
różnych stopni, którzy się schronili na pokład 
angielskićj fregaty, przeznaczonćj pod węgle ka- 
mienne? Zdołaż angielska opieka w położeniu, 
w jakióm się znajdujemy, od zemsty Baszy ich 
ochronić? Dzisiaj d. 16. zrana przypuszczono do 
Pratyki turecki statek parowy, a Rifaat Bej 
natychmiast do pałacu się udał. Po rozmowie, 
która trwała przeszło godzinę, oddalił się poseł 
Sułtana od Mehmeda Alego, w obecności któ- 
rego zachowywał statecznie godność, jaka mężo- 
wi mającemu tak ważne posłannictwo przynależy. 
Skoro. Mehmed Ali sam się został, natych- 
miast go otoczyli dworzanie, których jednakże 
odprawił, a sam poszedł w glab pokojów swe- 
go pałacu. Na twarzy jego widać było najmoc- 
niejsze oburzenie , którego pomimo wielkićj 
zdolności ukrywania, w sobie utłamić nie mógł. 
Nie przyjał on żadnych warunków i zamyśla całą 
sprawę tę poddać pod rozstrzygnienie oręża. — 
Jutro d. 17. konzulowie cztórech mocarstw w to- 
warzystwie Rifaata Beja udadza się do Meb- 
meda Alego i żądać będa stanowczćj odpo- 
wiedzi na wezwanie, które poseł Wysokićj Porty 
już mu doręczył. — Z tego, co już zaszło, 
łatwo się domyślóć ,. jaka nastapi odpowiedż; 
na wszelki wypadek opór wazala nie będzie 
miał innego skutku, jak tylko len, iż zkarci 
jego dume, co tóm dotkliwićj sie skończy, im 
dłużćj na to czekano.« 


NOWINY LWOWSKIM, 


Donosza z Tarnowa pod dniem 42 b. m., że 
JliMość najdostojniejszy Arcyksiażę Gu-. 
bernator jeneralny Ferdynand Austry- 
jacko-Fsteński, poprzednićj nocy o godzinie 
Bcićj zjechał do tego obwodowego miasta i w do- 
mu zajezdnym liotlańskiego wysiadł  JIMość 
oglądał przed południem pułk cheveauxleżerów 
Cesarza Ferdynanda i rozkazał mu kilka ma- 
„newrów wykonać. Dnia dzisiejszego po południu 
odbyć się ma popis stojacych tutaj dwóch bata- 
lionów pułków piechoty Michalewicza i hrabiega 
Nugeut. Na dzień następny wielka paradę ko- 
ścielna zapowiedziano. — W dniach tych roze- 
szła się tu u nas we Lwowie wieść o wybuchnie- 
niu zaraźliwej choroby w tarnowskićra; otrzyma- 
liśmy teraz pewna wiadomość, że choroba ta, 


„ka hrabiego Starzeńskiego, oficera €. = Ke 


` sielca, 161 wołów; 2) Grzegorz Moudrzy 


wybuchła w należącćj do państwa Tuszowa who- 
ści Padew, jest tak zwana czarna krost’ 
(Pustula maligna.) Takowa była zwyczajny”ć 
skutkiem nieprzezornego obchodzenia się 2 57 
dłem, choróm na. zapalenie śledziony, które JE 
dem swoim ludzi także dotknęłe, Z dziesięć 
osob, które na chorobę tę zapadły, dwie wyze” 
wiało, trzy umarło, a pieć pozostało jeszcze W ku 
racyi. Jednakże tém prędzćj zupełnego ustani? 
téj choroby spodziewać się należy, ileże w 5% 
czas użyto wszelkich odpowiednich zamiarowi “ 
lókarskich jakoteż policyjnych środków ostroż 
ści. — O odbytóm dnia 11go b. m. ćwiczeniu. 
muzycznćm, donosimy następujące szczeg 
Symfonia Spohra z C, Moll w wykonaniu 
zupełnie zadowoliła, widocznym był brak 5% - 
stowskiego współdziałania, spowodowany niedo 
statecznćóm wyuczeniem się i jak słyszeliśmy 
niedbaniem kilku członków bywania na próbach 
czego przy tak jenialnym utworze muzyc") 6 
pomijać nie należało. Romans Gram bergê p 
flet, odśpiewany z uczuciem przez pannę C45 
ry, a towarzyszony na fortepianie przez 
Hnobshoferi p- Doležal, był wybornie: W. 
konany. Podobnież wykonana była i przyjdę, 
największemi oklaskami Elegia na skrzypce "^ „. 
ru Ernsta, odegrana przez p. Brocha, ” i 
czyciela gry na skrzypcach w galicyjskim “ý 
zycznćm Towarzystwie. Tak samo wypa fe 
wniež świetna uwertura Marschnera. © _ 
mi dniami przybyła tutaj Ernestyna Prato 
swemi nader sztucznemi figurkami czyli te" „p 
maryjonetek. W kilku miastach obwodowoj 
pokazywano ten teatr z wielkiemi pochwe y 
i on "wie widzów; spodzie 
„przy znacznym napływie widzów; spo mó” 
się więc nie mało ztąd przyjemności, ileże je” 
ryjonetki te tak w składzie swoim, ubiorach» 10 
koteź przedstawieniu, mają być zadziwiająco, zy, 
wszech miar godne zalety. 7 
pesko” 


gócis” 
gif" 


Czytamy w Gazecie Krakowskiej, że w 
wie d. 9. b. m. odbył się ślubny obrządek Ft 


huzarów, z Zofija księżniczką Cze twerty” Ź 


2) A . . de 
Wiadomości handlowe i przemy sło” 


(Z korespondencyi prywatnćj,) g40: 
Ołomuniec. Targ na woły d, 10. praedii 
Żydck, 4 g N” 
60! 


Przypedzili: 4) Mateusz 


wosielca, 182; 8) Majer Kohm, ze Stryj?" 


Redaktor J. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobiercow Frańciszka Rrattera- 
(Drukiem Piotra Piłłera we Lwowie.) 
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Dodatek nadzwyczajny do Nru. 109. Gazety Lwowskićj. 
A 


p iersch Felder, z Ujścia, 57; 5) Leib Aller- 
» Z Sadagóry, 123 krów ; 6) Selig Allerhand, 
"wosielca, 154 wołów; 7) Dym Immergliik, 

a wosielca, 133; 8) Grzegorz Agopsowicz, 

í Wosielca , 4149 ; 9) Kallmann Ebstein, z Ro- 
na, 59; 10) Dawid Nowak, z Nowosielca, 


GU! 11) Waleryjan Teodorowicz, z Nowosielca, 
Mek o Leib Allerhand, z-Bojan, 125; 13) 
jami gaj hanasy, z Bojan, 185. Małómi party- 
309. — Ogółem 1897. 

| Cena je- Z tych 

dnej | para 

Si Pili: = Bity 3 ważyć 

2 |ww.w.| Ẹ mogła 


Tałem; 


o partyj, st. N. 1. 
~ pesi iWiédnia a. 2.| 132 | 360|—| — |101j2 


Malemi Mado Nro. 3.| 49 | 310/—| a | 9144 
Po częś Partyj, st, N. 4, 
U ałómi party- 
Dop Jami st. Nro. 5. 
Niespr i Wiédnia st. 6.| 154 koo j—} — {11144 
Praedano Bt. Nro. 7. 
Upi ; św e efs 
— Dersa Wiśdnia st,8,| 149 | 580/—| 6 |101j2 
Malimi sado Nro. g.| sa | c76|—| — | 8 
Do Prap pÀ st, N.10 
Zn ak €rnast.N.13.| 140 330 |— 7 |934 
s” gii W ęTNA8t,19 125 | 309|—| 4 | 81j2 
Malemi p, Śdniast,13.| 185 | 350|—| 10 |10 14 
Partyjąmi «< „| 309 


Na 
rodzaj dzisiejszy powiódł sie podobnic po- 
© dobre; emu. Przypędzune woły były w ogó- 
) jakości, a otrzymane za nie ceny od- 
Jednak dla wysokich cen, 
sprzedanych. — Przed tar- 
£ Wićdnia dwa stada i wprost 
Je popędzono, a mianowicie: Sa- 
R Allerhaud z Żurawna sprzedał 210 
aS raj, W wadze 10%, cetn. po 370 zr. w. 
162 , k azu, i niejaki Gergele z Besarabii 
W. w. zk w wadze 10%, cetr. po 670 zr. 
„ Cena p aszU. 
Ju ugodę o iny w Wiédniu spadła, zawiérano 

A Drzyszł.. Zr. w. w. za Cetnar. 
mej ilości mapeh spodziewamy się takićj sa- 


wartości 

s 8a atad ne . 

8 5 d nie zostało 
rzedąno do 


„ Szezęp: sA =" 
Fee d ecin q, 4. wr 


upo ześnia 1840. Niezachęca- 


* wiadomości z Anglii, piemnićj i 


doniesienia ze wszystkich okolic naszego kraju o 
pomyślnych zbiorach, zwołniły u mas bardzo 
obrót zbożem; tycze się to najwięcćj pszenicy, 
z która już właściciele szczególnićj na dostawę 
zgłaszają się. (Preuss. Handi. Zeit.) 


Hamburg d. 5. września 4840. Obrót psze- 
nicy w ostatnich czasach zmniejszył się u nas; 
w przeciagu ostatnich ośmiu dni niezakupiono 
więcćj jak 350 łasztów, gdyż kupcy tyle tylko 
biorą, ile natychmiast statkami parowómi do An- 
glii wysłać się daje; — na okręty żaglowe nie 
ładują, a to z obawy, aby się nie spóźnić w 
korzystaniu z cła, które spodzićwaja się, iż w 


- tym tygodniu będzie tylko 2 szylingi 8 denarów 


od kwareru wynosić, (Preuss. Handi. Zeit.) 


A 


Niektóre uwagi o obrocie handlowym weł- 
ny, napisane z okoliczności przedaży wełny 
przeworskiej. 

( Przeworsk dnia 2. września 1840.) 

(Nadesłane. ) 7 
Tegoroczne targi na wełnę stawiły zatrważa- 
jace dla producentów widoki; ci bowiem wniosku- 
jąc z teraźniejszości, powzięli słuszna poniekąd 
obawę w rachubie na przyszłość , a to, zapatrując 
się na tak bardzo od razu spadłe ceny nie tylko 
na głównych targach jednego kraju, ale niemal 
i po wszystkich zagranicznych jarmarkach, na 
które zwykle najliczniejsze dowozy z rozmaitych 
bliższych i odległych okolic corocznie się odbywa- 
ja. Tak nagłe cen spadnięcie, zdaje się iż z 
dwóch nastepujacych wynikło przyczyn: sze, 
z ułożenia się między sobą spekulantów, handlem 
wełny na wielką skalę zajmujących się, którzy 
w porozumieniu z soba działali; re, z niemo- 
Źności dobrego wymycia wełny, które dla długo- 
trwałych niepogód i zimna (w samę strzyżę przy- 
padłych) mimo najlepszych usiłowań, z pożąda- 
nym skutkiem wypaść nie mogło. c 
Ta druga przypadkowa okoliczność, to jest, nie- 
możność dobrego wymycia wełny w tym roku, 
posłużyła bardzo pomyślnie wyżćj wzmiankowa- 


*) Będzie to na swojćm miejscu wspomnićć tutaj, że 
mycie wełuy dawniejszym prostym sposobem, w 
wielu owczarniach doświadczeniem stwierdzonym, 
nie ustępuje bynajmnićj myciu wełny z użyciem 
ingredyjencyj chemicznych, przesadzone 
zalety mających. 
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nemu uwzięciu się spekulantów na zagranicznych 
jarmarkach, podawania w kupnie cen nader niz- 
kich, bo zmniejszonych o 25 a nawet 30 pro- 
centu w porównaniu z przeszłorocznemi i lat po- 
przedzających. I w samćj rzeczy, spekulanci nie 
chybili swego cełu; porobili oni najznaczniejsza 
kupna w takich cenach, które im dawały nieo- 
myłoy widok poszukiwanych korzyści; albowiem 


© chociaż wełnie z tegorocznćj strzyży można po- 


niekad słusznie przyznać wadę niedokładnego wy- 
mycia, przecież wada ta nie jest tak dałeko po- 
sunięta, aby tak bardzo znacznie zniżyć mogła 
wartość wełny. Spekulanci kupując tak wymyta 
wełnę, wiedzieli na pewno, że wełna ta puszezo- 
na przez nich w dalszy handel, nie sprawi fabry- 
kom wstrętu do pokupu , Że cena będzie niższa 


-tylko w stosunku złego wymycia, i że tém samém 


nie będzie się wiele różniła od przeszłorocznćj, 
a następnie, Że tym sposobem jeszcze większy 
Zysk a niżeli w przeszłym roku dla oich wypaść 
musi. 

Przy tak niekorzystnym dla producentów obro- 
cie rzeczy za granica, właściciele owczarń w na- 
szym Kraju zwątpili o możności pozbycia swoich 
tegorocznych zapasów, nawet w stosunku cen, ja- 
kie były na zagranicznych jarmarkach: albowiem 
nasz jarmark we Lwowie nie ustalił się jeszcze 
tak dalece, aby można liczyć na-pewne zbycie 
wełny. — Gdy przeto minął juž był czas odby- 
tych wszędzie za granica jarmarków, a z nim ule- 
ciała i nadzieja naszych z wełną pozostałych wła- 
ściciełi z nadaremnych w kraju przepytywań się 
o kupców i z niezadowalniajaeych koresponden- 
cyj z zagranicznemi, wtedy to w skutek takowych 
zdarzeń, nasuwajacych widolii bardzićj taniego ku- 
pna, objawił się tém widocznićj ów wyźćj namic- 
niony duch spekulacyi; i tak, ofiarowano u nas 
powszechnie niższe jeszcze ceny niż nieco przed- 
tém, albowiem wymagano opuszczenia 40 pro- 
centu od przeszłorocznych cen, i więcćj podawać 
nie chciano. — Flo mniemał, Że to już nade- 
szła chwila przesilenia dla téj gałęzi przemysłu, 
nie zbyt dawno i nie dość jeszcze w naszym kra- 
ju rozkrzewionego, ten poddał się lubo niechę- 
tnie owćj rachubie tak źle na własna stronę wy- 
padającćj. Lecz tych, co umieli głębićj stan rze- 
czy przeniknąć, nie złudził ów udany obrót, — 
wytrzymali oni z wytrwałością walkę czasu nie 
długo się przeciagająca , i wyszli na tém koniecznie 
lepićj od wielu innych. 

Równie przykre koleje przechodzić, było prze- 
znaczeniem wełny pochodzącćj z owczarni prze- 
worskićj księcia Henryka Lubomirskie- 
go, która to wełna słynie z wziętości u wszystkich 


własnego popędu, — lecz każdy oliarowa 


znakomitych kupców, a we Francyi uznana 204 
stała jako należąca do najwyborniejszego gatunku: 
Po niejakićj przerwie czasu skończonych za gr” 
nicą jarmarków, zgłaszali się o tę wełnę kupcy: 
jedni, których z początku poszukiwano, inni, 
t cenę 

o 40 proceniu niższa od przeszłorocznćj i cią z 
się przy tém trzymał; a tak nie mogła stanąć 
goda i strony musiały się rozejść. Takiż sam Ka 
niec miały zgłaszania się częste Żydów z Tar", 
wa, Jarosławia i innych miejsc, bo i ci nie s 
sze od tamtych podawali ceny. Nareszcie wyt Gg” 
łość ze strony przedającego przemogła: temi do p 
mi zjawił się kupiec z Wrocławia pan Heit 
i po niedługićm targowaniu się, zapłacił 28 pio 
wełnę po 100 zr. m. k. za cetnar, to jest 
spełna 25 procentu niżéj ceny w przeszłym a, 
za tę samę wełnę otrzymanćj (która była 1%" g 
m. k.). Zakupił zaś bez wyjątku cały dość r 
czny zapas i z viedalszą jak o 3 mil odsta 6, 
Zadowolony dostatecznie z swojego kupna, 7% 
wił sobie tę wełnę jeszcze i na rok przyst ge 

Jeżeliby kto wypadki przy tegorocznćj Pi 
daży wełny zaszłe, inaczćj niż my chciał u* zał? 
i tẹ op. nasunać uwagę: Że gdyby wełna £ to 
być nadał artykułem w handlu popłatny?* gg 
sprawdzić się to było powinno szczególnićj * „ij 
bieżacym , w którym jak wiadomo w ogóle z (e 
była na wagę wydatną, gdyby mów i ced 
go chciał na pewno wnosić, Że teraz pro sog 
doezekali się przesilenia handlu tym arty a 
i Że już nadał tak ważnych korzyści £ utrzj i 
wania licznych owczarń i produkowania cie 105 
wełny mieć nie beda, temu odpowiadamy rt 
Że podobne uwagi bynajmnićj do naszeg. jelih) 
zastosować się nie mogą. Przesilenie + J% po 
kiedy miało nastapić, to najpićrwćj dotknie ie 
je, które swoje owczarnie do nadmiernćj „pist 
posuneły, i w których utrzymanie owiec od Je 
jest niż u nas. Takiemi zaś krajami ta gle” 
dnym jak ipod drugim względem 58: | został 
Francyja i Niemcy. A skoro te kraje -g 
tém przesileniem dotknięte, klęska ta, mó 
rzy z nierównie mniejszym nakładem; o atr? 
wyczerpaném bogaciwie ziemi liczne Ciż6" pies? 
mujemy owczarnie, klęska ta mówię; „tego sio” 
nas w bogactwie narodowóm do zpakom joke? 
pnia, podobnie jak się wznoszą i Po e” 
kraje i narody upadkiem drugich. A i dobref 
ka wątpliwość co się tyczy pewnego, nr 
dla nas nadał odbytu wełny ustać Now" pief 
siłowania nasze szczególnićj do te6? gako 
mamy, abyśmy jak najcieńszą pr X. W: 
wełnę. 
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